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%<z ^ozwolemem J \  a y w y ^ e y o  9 łiQ u JV aym niey^ tyo  

i m p e r a t o r a  C a t t y  H a ^ y i %

z Wilna VS. 3  M arca  Igoo w Sobotę.

Z  Petersburga V. S . 21. Lutego .

Genera? L ie u ten an t K o r s a k ó w  o t r z y ­
mał rangę Generała a r ty l le r y i ,  Genera/ Ma­
j o r o w i e  zoftaią  G eneral L ieutenantam i: S z e f  
p ó lk u   ̂ f t r z e le c k ie g o  G w o z d e w ;  A djutant 
W ie lk ie g o  _Xiążęcia Alexandra, P u t i lo w  za- 
iifldać będzie w  C o l le g iu m  w o ie n n ym : S z e f  
reg im e n tu  g r e n a d y e r o w  Radt. P u łk o w n ic y  
Genera/ Maiorami; od In ż e n ie r o y y  w  Ne- 
i s z lo c i e  S u l im ó w ; od I n ż e n i e r o w  w  t w i e r ­
d z y  W ie r c h o u r a l ik ie y  T o r k e l ;  regim entu 
r o u s z k ie ty e r o w  P o w a/o  «Szw e y  k o w i k  i eg  o 1 
K a s a g o w ik i  n az n a c z o n y  Szefe m  regim entu  
m u s z k ie ty  er® w  d a w n ie y  O ftr o ź ik ie g o .  Ge- 
n e ia ł  lą r a n te r y i  i . c - - , v  -ji±0 7.
O b e r  Ł o w c z y m  na roieysce u w o l n io n e g o  
o d  l łu z b y  X ią ż ę c ia  G alicina.

P o d p o ik o w n ic y  zofta ią  P o ' lk o w n ik a -  
mi; T e r i k i e g o  w o y l k a  K o z a k o w ,  Raiłam- 
b e k ,  regim entu  g a r n iz o n o w e g o  G ogela  1. 
P ie t r o w  r; g a r n iz o n o w e g o  B rozin *,  Ratma- 
n o w ;  g a r n iz o n o w e g o  Buszena, S a p o ź n ik o w :  
m u s z k i e t y e r o w  E fsen a  3 Ł o g w e n o w ;  H u ­
z a r ó w  G o t o w ic k ie g o ,  K u r i ło w ;  g a r n iz o n o ­
w e g o  T iz e n h a u z e n a  G r ig o r ie w  . M aioro- 
w i e  P o d p u łk o w n ik a m i;  re g im e n tu  m u sz k ie ­
t y e r o w  M e ik u lo w a  E fsen ;  g a r n iz o n o w e g o  
U k o ło w a  P ie tr o w  i B o h d an ó w ; g a r n iz o n o ­
w e g o  M e sz c z e rfk ie g o  r ,  Kszin , i M e rg aso w ; 
g a r n iz o n o w e g o  W ran g e la  Seli w erfto  w . Kom 
mendantem regim entu  m u s z k ie ty e r o w  A le -  
k f ie ie w a  n a zn a c zo n y  P d ik o w n ik  KubJickoy. 
K a w a le r g a r d z k ie g o  po/ku E d lk o w n ik  U w a -  
r o w  na w łasn ą  p ro źb ę  uw aln ia  fię od flu- 
z b y  . W o ie n n y  K o n sil iarz  C h o ło d o w  za 
p r z y f ta w ie n ie  do p o łk o w  do b re y  amrnuni- 
c y i  o tr z y m a ł  ran gę  G enerał Itóaiora. G e ­
nerał L ieuten an t G ra f  T o ł f t o y  zofta ł  .Sena­
to rem . S z k ło w ik a  fzko/a fzlacheeka n a z y ­
wać? fię będzie; iSzk/o w ik im  korpusem  k a ­
d e tó w .

n y  K o n s y l ia r z  i S en ator  L e o n t ie w  będzie  
Prezyden tem  K o l le g i i  M e d ic y ń ik ie y .

z  W iednia z r  L u teg o  z  G a ze ty  
H am burgfkiey .

R z e c z  ieft nie w ą t p l iw a ,  ś e  armie A u -  
f t r y a c l ie  w  nattępuiącey  kampanii d o k a z y ­
wać? będą pod A r c y  X i ą ż ę d e m  Karolem , 
Genera/ami, Kray , i M e la s ;  pierj,vssry; nay-  
w y ź s z ą  kommen-dę w o y i k  C eśarik ich  i R z e -  
Ikirh z a trzy m a ł;  co n iezm iern ą  .radość m ie­
d z y  r y c e r f tw e m  fp r a w iło  . (Pd na w  i a ł lę  

I p o g ło fk a  o  w ie lk ie y  b it w ie  pod murami 
i G en ueń ikiem i f t o c z o n e y  z k lę fe ą  Francu. 

z o w ;  le c z  u r z ę d o w e  rapporta  m ilcz ą ,

Z  L ondyn u  10 L utego z  G azety  
Courier du B a s-R h in .

C h c ą c  w y p ę d z i ć  z  E g ip tu  F r a n c u z ó w ,  
pisze  A n g ie lfk i  O ff ic ye r  z  g ł d w n e y  k w a t e ­
r y  D a m a ik u ,  trzeba w o y i k  E u r o p e y ik ic h .  
J e ż e l i  B uonaparte nie d o b y ł  A k r y ,  p r z y p i ­
sać to  n a le ż y  n ie d o fta tk o w i armat. S id n e y  
»Smith zaliraZ w s z y f t k ie  na m o rzu ;  k o r z y «  
ftaiąc z a ś  z  połoz'enia miafta na w ą z k i e y  
po w y s p ie  , o k r ę t o w  A n g ie l ik ic h  u ż v ł  ku 
obronie  o n e g o .  Z g in ę ło  6 t y l i ę c y  Fran cu­
z ó w  na .S iry iik iey  w y p r a w i e  ; n ie  zofta ło  
w  E g ip c ie  n a d , 20 t y f ię c y  p o t r w o ż o n e g o  
i n ie u k o n te n to w ą n e g o  lu d u .  Z n i s z c z y ł  ie -  
dne, inne tw ie r d zam i opasał ftudnie w  pu- 
ftyni Buonaparte , r z e c z  p ra w ie  dziś ieft 
n iepod o bn a, ż e b y  W ie lk i  W e z y r  m ó g ł z  
T a le f ty n y  lądem  w k ra c z a ć  do E g ip tu .

W o / o h o d ik im  G ubernatorem  C iw il -  
n ym  n a zn a c zo n y  aktualny Stanu K o n s y l ia rz  
S m o leń lk i  v ic e  G ub ernator  P u t im c o w .  T a y -

00

K to  z  T u rka m i w o i o w a l  zn a  |c}j 
w o y ik a  p o rzą d ek  i karność. O b o z  W e z y ­
ra ma w ie lk ie  p o d obień ftw o d o  k a r a w a n y  
ku p ieck iey ,  ż o łn ie rz a  n ie w ie le ;  w e d łu g  p o ­
w ieśc i  O tt o m a n o w ,  ieft 40 lub 50 ty f ig -  
c y .  Juz W e z y r  nie iednem u o b y w a t e l o w i  
zd io ł  g ł o w ę  chcąc p ie n ię d z y  doftać; t y m  
fposobem  zebrał  w ie lk ie  łkarby;  nie r o z u ­
miem ż e b y  chciał on e w y f ta w ia ć  na w o -  
ienne przyp ad ki.  N ie  raz  w  d a w n ie y s z y c h



wjbyna'ch.*' w  tè ra zn ie 'yszey  pod A b u k ir  w i ­
dzie l iśm y, ¿e  fzćzup/a garftf.a b itnego ludu 
b e z  trudności rozgrarnia Jicarne T u r k ó w  tifu- 
niy. K to k o lw ie k  z  takim w o y ik ie r a  d o e z y  
nienia m ieć  będzie , z w y c i ę z t w o  ła t w e ,  
g o t o w a  z d o b y c z .

T w i e r d z ę  <Sallechie um ocnił B u o n a ­
parte; t o i  m d w ić  o ftudrdáeh: Çàtisb, ï h i -  
net, Neirisb; o b y d w a  brzegi Niiu batterya- 
m i o k r y t e .  M arm ont A lexa n d ryą  dla T u r ­
k ó w  u c z y n i ł  n ie d o b y t ą . W o d y  E g ip tu  
d o lin ę  p o k r y w a ją c e  o p a d ły ,  pora do w y ­
p r a w y  minęła; ftatki O tto m ań ik ie  ż e g lo w a ć  
w  z im ie  nie chcą  na ty m  m orzu. U m y ś l i ­
l i  w o d z o w i e  Selima, z a prZyk/adem C h iń ­
c z y k ó w ,  mur w y f ta w ić ,  k t ó r y b y  A ir y ą  od 
E g ip t u  r.a w ie k i  p r z e d z ie la ł ;  niedoftatefc 
p ie n ię d z y  z a s z k o d z i!  p r o ie k to w i  . P r z e z  
nas Buonaparte odebrał w iad o m o ść ,  o  ro z-  
j r e e z ę t e y  w o y n ie ,  llraceniu W ł o i k i e y  ziem i; 
l e c ż  z  d ru g ie y  ftró n y  n ie t a y n o  b yło  przed 
nami, z e  D ire k to ry a t  i e g o  z  Generałami De- 
saix i B erth ier  W z y w a ł  do E u r o p y .  Dziś 
K le b ë t  ma n ad zie lę  u tr z y m a ć  fię w  E g ip c ie  
do  podpisania p o ko iu , k tó r y  poftanow i, do 
k o g o  ta kraina b ęd zie  n a le ż e ć . ,«

P o f ie d z e n ie  klubu W i g b s  na d. \5 1 z  
w ie lu  w z g l ę d ó w  c ie k a w e  by/o . P fe z y d o -  
\vai  Lord' Maire Ł on d iń lk i;  z n a y d o w a ło  fię 
/w ięcęy  4 0 0  d y f t y n g w o w a u y c h  o s o b f  X ią -  
Ż ę ta  N o r fo lk ,  Bedfdęd, w ie lu  L o r d ó w  i 
R e p r e z e n t a n t ó w .  F o x  o ś w i a d c z y ł ,  iż  na 

.p r o ź b f  p r z y ja c ió ł  b y ł  w  Izb ie  f i iższey; 
w s z y f t k o ,  rzek ł,  iu z  m ó w iłe m  co ty lk o  m ó ­
w i ć  n a l e ż a ł o ;  m i l c z e ć  i na O so bn oś cz  z o f t a -  
w a ć  le p ie y  b ę d z i e C z y l i  w o y n ę  obiorą 
M in iftro w ie ,  c z y  t e ż  ' { k ł o n i ą  fig do u g o d y ;  
P ar lam e n t ś lep o przyftąpi do ich m yśli.  
K t ó ż  im o p rz e ć  fię potrafi?*» P atr io tyzm  lu ­
du, o d p o w ie  X i ą ź e  N orfolk,  o f lab ion ÿ  b yd ź  
m o że ,  z g a s z o n y  nie ie‘ ft; naród ie s z c z e  nie 
roa tracić  nadziei.

Nad in n ych  jednak z i ie b w a le y  m ó w ił  
«ïheridan . D z i ś ,  p o w ia d a ,  k r e w  leiem y, 
fkarb w y n is z c z a m y  dla p r z y w r ó c e n ia  na 
T r o n  Domu B u rb o ń ik ie g o  C ó ź b y  fze k í  
K r ó l  W ilh e lm  3, w id z ą c  nas w a lc z ą cy c h  

■za t ę  familią, k t ó r e y  w in n iśm y  dług nie­
z m ie r n y .  P o ł o w ę  500 m i l l io n o w  Y S .  za 
c iąg ać  mufla! A n g ie lfk i  naród ufiłuiąc Bur- 

‘ ¡bonow u p o k o rz y ć ,  drugą, chcąc im w y d a r  
te  ber/o p r z y w f ó e i ć .  P rzydał naoftafek, 
ź e  d z if ieyszy .  Parlament W .  Britańnii prze. 
ftał b yd ź  tłum aczem  w o l i  n a r o d o w e y ;  p o­
n ie w a ż  R eprezentanci p r z e c iw  powSZ.ech 
n e y  ca łeg o  ludu opinii,  n o tę  L orda  Greń* 
v i l le  p o ch w ali l i .

P i e r w s z y  Minifter dla iłabbści z d r o ­
w ia  nie z a w s z e  b y w a  o b ecn y  Parlamèhto- 
\yym  o b radom . D w ó r  nasz ma w k ró tce  
c d e b ra ć  traktat n ie d aw n o  po dpisany W 
W i e d n i u ,  k tó r y m  z p r ż y m ie r z ó n e  Mocar- 
f tw a ,  iak f ly c h a ć  o b ó w ią z a ły  fię całemi fi­
lami w o io w a ć »  do p o w s z e c h n e g o  pokoiu . 
A p iiku  w  Jamaictt o d k r y t e g o  d o w o d zca m i

b y l i  M u rzyn i  % S. D o m in g o  zprowed^e-ni. 
Żaden z  E u r o p ę y o z y k o w  nie miał w  ż y c i u
z u f t a ć . Na c h o r ą g w ia c h  t r o y k o l o r o w y ć h  
ro k o sza n o m  nie z b y w a ł o ;  te n ayp rzd d  w y -  

J dały tajem nicę. K r ó l  Jnvć n a z n a c z y ł  d zień  
| m od/ow  i poftu na w S z y ftk ie  t r z y  K r ó le -  

ftw a, dl* u proszen ia  pom ocy i b ło g o f ia w ie ń -  
ftw a  Pana Z a f t ę p o w  na p r z y s z łą  kampanią*

W  D ublin ie  ftroń nicy  PP. B eresford  
podali  Parlam en tow i p ro źb ę  od o b y w a te -  
Io w  n ie k t ó r y c h  miaft i H rabftw  p r z e c iw  
U n ii  podpisaną. G enerał N u g e n t  csle Hratb- 
f tw o  A n tr im  o g lo f i ł  w y i f t y m  z  p o d o p ie k i  
prawa, f ta n o w ią c  W nim rząd w o y i k o w y .  
Ś z c z e g u ł y  r o z r u c h ó w  Irlan dzkich  nie fą w ia -  
d o m e , iako te ż  V e n d e y ik ie y  w o y n y ;  brat 
kom m endsnta ó ż u s n o w ,  d’ Auticham p z n a y -  
duie fię w  n asze y  fto licy  ; w s z y f t k i m  Offi- 
c y e r o m  A n g ie l ik im ,  k t ó r z y  fię oddalili za  
u r lo p e m ,  rofkazan o  p o w r a c a ć  do f w o ic h  
r e g im e n tó w  iak n ay p rę d ze y ;  zk ą d  W nofie- 
m y. ż e  w ie lk a  w y p r a w a  r y c h ło  p r z y id z ie  
do ik u tk c .

O d e b ra w s z y  rap p o rt  od M argrab iego  
Cornwallis*  M in iftrow i«  kazali  w ie le  r e g i ­
m e n tó w  p ie s z y c h  do ir lan d yi  p r z e p r o w a *  
dzić.  W y s z ło  z  druku opisanie p i t r w s z e y  
a u d y e n c y i ,  k tórą  L ord  E lg in  miał u Kaima- 
kana w  C on fian tinop olu ,  i o W ie lk ie g o  Su/- 
tana. D w ó r  Pofla b y ł  n a d z w y c z a y  l ic z n y ;  
â f iy f t o w a l i  z io m k o w i  fw o ie m u  A n g l i c y  r o ­
zm a iteg o  ftanu zn a y d u iąc y  fię w  f to l ic y .  
Podarunki z  obu ftron w i e l k i e .  P ie r w s z y  
Minifter o ś w i a d c z y / ,  z e  na w y d a tk i  r o k u  
n aftępuiącego p o trzeba  będzie p o ż y c z y ć  a c  
m i l l io n o w  ES. P ap ie ry  k rn io w e  upadać na­
g l e  z a c z ę ły .  Z a w ie s z e n ie  p r a w a ,  babeas 
c o r p u s ,  ma b y d ź  p r z e d ł u ż o n e  do  d a l s z e g o  
c Z a s u . P r o p o z y c y a  i°. 5 h e r id a n , a ż e b y  
/'ariafnent roztrząsnoi? p r z y c z y n y  n ie p o-  
m y ś ln e y  w y p r a w y  ku b rze g o m  B ata w ik im , 
o d r z u c o n o  w ię k s z o ś c ią  g ło s o w  2 16  p rze -  
d iw  45. .S y n o w ie  f ta w n e g o  E g a l i t é  na «L 
9 p r z y b y l i  do t iaszey  fto licy ,

z  P a r y ża  20 L u teg o  z  G a zety  
Frank fo r t  [ki ty .

W  pismach n a s z y c h '  zn ayduietn y  na» 
ftępuiącą  u w a g ę  o  d z i f ie y s z y m  ftanie W .  
Britańnii: A n g l ic y  dziś panuią na s w ie c ie ;
b o g a ć lw a  im dały p r z e w a g ę  ; fortuna c o ­
dziennie pomnaża doftatki te g o  narodu, w y ­
n iszcza jąc  w ie le  in n ych . W i d z i e l ś m y  nie 
d a w n o  za ch w ia n ą  ich p o t ę g ę  w  In d y i;  m ie­
li p o t ę ż n e g o  nieprZyiaciela. L e c z  w  e k a  
m gniéniu z g in o l  T ip p o  Saib , r o z g r o m io n e  
w o y ik a  ieg o ,  ikarby A n g l ik o m  p o s z ł y  w  
z d o b y c z :  w  E u ro p ie  d ługo i  k o f z t o w n i e  
w o iu ią c ,  b ie rze m y  nakon iec  ik a ły  n iedoftę- 
pne, P r o w in c y e  fpuftosżałe. A n g lia  śm ie­
jąc  fię z  n a s z e g o  zapędu, p o ż y t e c z n e  i b o ­
gate kraie bez w ie lk ic h  trudn ości  podbija 
ilad brzegam i Indu i Gangesu.

C z y l i  i  nie ta fama fortun a  do p o r t o w  
A n g ie l ik ic h  z p r o  w adziła  ikarb y  dla H iszp a-



n o  w  p r z e z n a c z o n e  . W  P a r y ż u  uiefiem y 
iry u n fa in ie  czasem  c h o r ą g w ie  na n ie p r z y ja ­
c io łach  zd o b yte ,  ppszarpane i z k r w a w i o n e ;  
h f i? g h  rękopism a, po sąg i ,  lub o b r a z y .  A n ­
g l i c y  m ilszy m  w id o k iem  pasą c ie k a w e  o k o ,  
ik r z y ń  n ap ełn ion ych  z lo t e m  i frebretn. U 
aiich f od czas u r o c z y f t o ś c i  n a r o d o w c y  pier- 
w f i  u r z ę d n ic y  w e s o łą  pieśń; R u le  B ritań- 
Jiia, p u d o w i  ś p ie w a ć  k ażą  w e s o łe m u ;  w  
P a r y ż u  r y c e r z o w  laurem w ie ń c z o n y c h ,  ar- 
t i f t o w  i l i t t e r a t o w  n io są c y ch  w y o b r a ż e n ie  
H o m era  i Brutusa, r z ą d z ą c y  narodem p r z y i  
m o w a ć  z w y k l i ,  nie w  banku, le c z  na polu 
m a rso w y m ,

W o y n a  V e n d e y ik a  W zachodnich R P te y  
D epartam entach zu p e łn ie  u k o ń czo n a .  P ie r ­
w s z y  K on su l  odebran y od Generała L e fe -  
w e  rapport, p r z e z  K o n s y l ia r z a  Stanu Roe- 
ć e r e r  przeiJał do z g ro m a d ze ń  p r a w o d a w ­
c z y c h  i Senatu, treść  on ego. Frotte', Mar­
sza łe k ,  K a w a le r  i nay w y ż s z y  komraendant, 
prcoli/, iak w iad o m o o u godę. O d e b ra w s z y  
o d p o w i e d ź  , ż e  broń z łó ż y ć  p o trze b a  k o ­
n ie c z n ie ,  pisał do p rzyjacie la  fw o ie g o ,  o- 
ś w ia d c z a ią c  iż  na w y d a n ie  o r g i a  Republi- 
k an to m  z g o d z ić  lig nie m oże; g d y  zaś o k o ­
l i c z n o ś c i  p rzyn agla ią  do pokoiu , kazał broń 
w s z e lk ą  w  .p r z y g o t o w a n y c h  m a g a zyn a ch  
u k r y w a ć  do czasu, fam zaś z  n iektdrem i 
offieyerannd fzukać  w  A n g l i i  fchronienia  z a ­
m y ś la ł .

O  ty m  fnadź u w ia d o m io n y  G en era l 
Cbarnberlac o i k o c z y ł  r o k o s z a n o w  n o cą  w  
p e w n y m  zamku i W  n ie w o l ę  zabrał famego 
r r o t t e  z  6 officyeraini fz ta b o w e m i.  W s z y -  
ł tki .  h odeflano oo  trcrn eu ii  z  p a p ie ra m i, 
b ron ią  A n gie lik ą ,  g d z ie  L e fe v r e  w e  s ą  g 0l 
«dżinach fąd^ z w o ła ć  rozfeaza/. W  potnie- 
n io n y m  w y ż e y  l iście  o ś w ia d c z a  F ro tte ,  iż  
całą w in ę  p r zy jm ie  na iiebie Jednego, chcąc 
t y m  fposobem  u sp ra w ie d l iw ić  p rzy iac io/  
f w o ic h ;  ik a rż y  fię na R e p u b lik a ń sk ic h  w o  
d z o w  dumę, k t ó r z y  n ie g r z e c z n i e  ofiarę ie 
g o  przy ieli  dla te g o ,  źe  oftatni p rzych od ził,  
g d y  iu ż  inni «Szuadow w o d z o w i e  u g o d ę  
podpisali, co  zaifte o g u ln y m  w s z y f tk ic h  z y -  
ik o m  u szcze rb e k  p rzy n io s /o  nie mały.

T e n  w i d z ą c  ż e  w  d i w i z y i  G e o rg e s  nie 
ma p o rzą d k u  i  k a r n o ś c i ,  nie c h c ia ł  w y d a ć  
połtora  m il l io n a  J iw r o w ,  i fam o d p ly n o ł.  
D ru g i  z  S z e f ó w  Szu ań fk ich  do Paryża  w e  
z w a n y  B o u rr a o n t ,  tu fię żen i,  i ż y c ie  ob ie  
ra s p o k o y n e ;  w i e le  miał armat w  r z e c e  
z a t o p i o n y c h ;  p o k a z a ł  m ieysce,  i fe d o u v i l le  
d o b y ć  za le c i ł .  .«S'eepeaux ńakoniec na r o z ­
kaz p i e r w s z e g o  Konsula w y m a z a n y  z  r.ege 
ftru e m ig r a n tó w ,  ca ły  f w a y  m ajątek  o d z y  
łkał. D z i ś  Minifter woi.enny Bercbier  do- 
n io li  u r z ę d o w n ie ,  iż  Depa.rtamenta; C o te s  
du Nord i Morbihan ro z b r o jo n e  z o f t a ły .  
T a k  prędkie,  bez w ie lk ie g o  k rw i  p r z e l a ­
nia d o k o ń c z e n ie  ,w oyn y  d om ow ej- ,  od r, 
r 793 trw aią .cey ,  czasem  p r z e r w a n e y ,  n ig d y  
nie z g a s z o n e y ,  w ie lk i  z i s z c z y t  u c zyn iło  w  
opinii  narodu r z ą d o w i  n o w em u , m ia n o w i­
cie zaś  G e n e r a ło w i  en c h a i  Brune.

S z c z ę ś l i w y  ten przypadek z r o d z i ł  w  
mieście n aszym  pytanie; c.zyliby nie b y ło  

; lep ie y  p ie rw fz e m ti  k o n s u lo w i  c z y n i ć  pro-  
p o z y c y e  do p o ko iu  teraz, g d y  n ie p rzyjacie le  
za cz y n a ią  tracić  nadzieig ro zerw an ia  fig 
Francuzkich'?  C d ż k o lw i e k  ieft, B uonaócrte  
zatrudnia fię c iąg le  urządzen iem  kraiu w e ­
w n ę trz n y m . Reg»ft e m ig ra n tó w  ieft z a w a r  
ty ;  n ik o g o  w p i s y w a ć  nie w o ln o ,  lecz  z  
d r u g i e y  f t r o n y  n i e  m o ż n a  w y m i g a ć  d a w -  
n ie y  w p is a n y c h .  K on fiiko  wa-ny rai łątek  
p o d z ie lo n y  będzie; c z ę ś ć  iedna dof tani e  fię  
ż o n o m  i w i e r z y c i e l o m ,  d r u g a  dziec iom ; o  
ftatnia -łkarbowi publicznemu. Buonaparte 
raz t y lk o  w  dniach i o  w y je ż d ż a  na wieś» 
n a y w i ę c e y  rad o b c o w a ć  z  Miniftrem T a lle y ­
rand gerigord, KonslU arzam i R o ed erer  i
V o J n e y  .

T u  ieft m ie y rc e  p o w ie d z ie ć  c o k o lw ie k  
o  lofie  Vende! i Szuańikich  w o d z o w .  Lud 
c a ły  broń lkłada, w e d łu g  ro ikazu  Generała 
B run e, w  Aurai,  H enn ebon , Van nes,  Gue- 
mene' i w ie lu  inn ych  tnieyscach ; n a y w i ę ­
c e y  ftrze lb y  G eo rg es  w y d a ł ;  iedzie teraz 
do P a r y ż a ;  c z ło w i e k  to  ieft 36 letni, fyh 
m łynarza; w z i o ł  dobre za miodu w y c h o w a  
nie, do w o y n y  ma o c h o t ę  i talenta n ie p o ­
s p o l i t e .  P ow iad a ł G e n e r a ło w i  B ru n e ,  z e  
ca/ą je g o  fam ilią  g i l lo t y i io w a l i  Jakobini; 
ta  o k o l ic z n o ś ć  do r o sp a c z y  g o  p rzy w io d ła ;  
z  p r z y m ie r z y ł  fię z  A n glik am i, n iecbcąc  aby 
k i e d y ż k o lw i e k  pan o w ali  Robertspierra p r z y ­
jaciele; przydaie  nakon iec, ż e  pod rządem  
b y w s z y c h  d lre k to r o w  o y c z y z n a  d/ugo nie 
p o d le g łą  b y d ź  nie m ogła.

M iał  p ï z y  s o b ie  A g e n t a  L o n d i ń i k i e g o .

Jak t y l k o  Departamenta za ch o d n ie u f*  
pokoione będą, Bruhe w ię k f z ą  armii f w o „ 
ie y  p o ło w ę  o d efz le  do Renu albo do G e ­
nerała Mafseny; iuż w y c ią g n ę ło  z  o k o l ic  
roiafta Nantes 8 t y f ię c y  p ie ch o ty ,  9 ia zdy;  
rząd chce p iln iey  zatrudniać fię poiepsze* 
niem lo s u  m ieszka ń ców  kraiu z n is z c z o n e ­
g o ,  aniżeli  c z y n i ł  d a w n ie y fz y ,  p o  z w y e i ę .  
z t w ie  p r z e z  Generał* H o c h e  o d n ie f io n Vtra 
W  r. 1796. B ie g a ły  n iedaw n o pog/of kl  
k r z y w d z ą c e  Szefa  M u r z y n ó w  T o a f s a i n t .  
P i fa ł  w  Grudniu lift do k u p c ó w  miafta B o r ­
deaux. U fiłu ię. p o w ia d a ,  osadę S. D o m in ­
g o  u s z c z ę ś l iw ić ;  pom ogą do te g o  nay w ie  
c e y  h a n d lo w e z  F ra n cyą  zw ią zk i;  n iech  
t y l k o  miafto Bordeaux p r z y c h y l i  fię  d0 
dania m o je g o ,  z v f k  w ie lk i  odniefie; w y  
spa S. D o m in g o  n igdy  w łasn o śc ią  F rs n c yi  
b yd ź  nie przeftanie; k a p c y  o p ie k ę  i beśpie-  
c ze ń ftw o  tu zn ayd ą.

Z  O f f i c y e r o w  F ie m o n tf t s ic h  d o  f t u ż b ?  
F r a n c u z k ie y  p r z y ię t y c h  n a y z n a c z n i e y f i  fą 
G e n e r a ł o w i e :  C o l l i  i R a i n a l d i , D avid S z e f  
brfgady . M afsena ro fk a z  odebrał K a fso w a Ć  
w s z y f t k ic h  O ff ic y e ro w ,  k r o r z y  za u c ie k a -  
i ą c e m i  z  o b o z o w  W ł o l k i c h  p o szli  ż o ł n i e  
rz a m i;  z  o f ta tn ich ,  R zytnfir im  o b y c z a ic t n  
d z ie f ią ty  b ę d z ie  r o z f t r z e l a n y .  W  D e p a r ta ­
m e n ta c h  z a c h o d n i c h ;  ta k  w ie lk a  d z iś  fp o «
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k o y n o ś ć  i b esp ie cze ń ftw o  panuie, i ż  z ł o ­
ż o n e  od m ie fz k a ń c o w  podatki z a le g łe ,  bez 
f tr a ź y  do miaft o d p ro w a d z o n e  z o í W y .  G e ­
nera/ Bruñe k o n tr ib u cy e  i r e k w i z y c y e  rok o 
fszanom  n arzucone, d a ro w a ł  w  z n a c z n e y  c z ę  
ś c i .  1

Zftayd u iący  iię u  nas A m e ry k an ie  w f z y  
s c y  do jed n e go  n o szą  ża ło b ę  po zm a rłym  
W a s h in g to n ie .  D o  M alty  12  (ta tk ó w  ż y ­
w n o ś c ią  ła d o w n y ch  miało za w in ą ć ,  Murray 
P o s e ł  A m e ryk a ń fk ic h  f tan o w  dnia w c z o -  
r a y s z e g o  p r z y b y ł  do n afzey  fto licy ..  T e g o ż  
czasu  p ie r w s z y  k on su l odelłat'  go ń ca  z  W ie; 
dnia p rzy ffa n eg o  do Pofla P o r t y  Ottornań 
i k ie y ;  fam o południu o d p ra w i/  w iazd  uro 
c z y f t y  do Pałacu T hu il lerie s .  Paradowała 

cała g w a r d ya ;  p r z y to m n i  b y l i  k o n s y lia rze ,  
M in iftro w ie ;  tłum ludu n a d z w y c z a y n y .  Po 
iazd Konsula 6 koni b ia łych  c iąg n ęło .  P rz y  
b y  w s z y  na d zied zin iec  pośrzod nieuftannych 
o k r z y k o w ,  fiad/ na koń, i w o y i k o  c ią g n ą  
c e  og lądał.

A rm ia  Generała M oreau w S z w a y c a r a c h  
i  nad W y ż s z y m  R en em  Ikłada fig dziś ze  
13 0  ty f ię c y  żołn ierza; m ię d z y  temi ie l l  20 
t y f i ? c y  iazdy , 8 r e g im e n tó w  a rt i l le ry i  kon-, 
n e y ;  p r z y  każdym  armst 32, haubic 1 6 .  
M o w a  któ rą  Fodtanes p o w ie d z ia ł  w  K o ­
śc ie le  M a r s o w y m  naf p o c h w a łę  W ashin gto  
na, przed o b liczem  Generała B erthier, w y f z  
la  na w id o k  p u b liczn y . O t ś t o r  w y c h w a la  
lą c  zm a rłeg o  dał po zn ać, ż e  ftiyślił o  piet-f 
w s z y m  kon su lu  R P te y ,  g d y  w f k a z y w a ł  la­
kierni drogam i O p a tr zn o ść  lu d z i  n ie z n a jo ­
m y c h ,  u k r y t y c h ,  z  n a y n iz fz e g o  ftatiu na fło 
pień  n a y w y ż f z y  z w y k ł a  w y n o s i ć ,  dla za 
ło że n ia  n o w y c h ,  1»t> d z w i g n i e n i a  2  p t z e -  
p a ś c i  n a r o d o w  Upadłych

R z u c i w s z y  zaś okiem  na świątynię w  
k t o r e y  ftaw ał, o k r y t ą  c h o r ą g w iam i na w o y -  
nach zd o b ytem i,  w sp om n ia ł  z .u fza n o w an iem , 
ż e  ten K o ś c io ł  z b u d o w a ł  L u d w ik  14, kto  
r e g o  w ie k  Iły not t ó w n i e  z w y c i ę z t w a m i .  
lak  o ś w ie c e n ie m  i nauką. A m e ryk an ie ,  rzek ł  
na końcu m o w y ,  n ienadgrodzon ą ftratę po- 
n ieśli;  Francuzom  o p ła k iw ać  śmierć za cn e­
g o  R y c e r z a  p r z y f to i .  G d z ie ż  rnieysee na 
u w ie lb ie n ie  pamiątki W ash in g to n a  p rzy  
z w o i t f z e ?  T u  ie g o  dusza z ftępuiąc  zn»y- 
d z ie  z a p e w n e  w ie lk ie  dusze Catinata,' Tu-- 
ren iu sza ,  i X ią ż ę e ia  de Conde', k tó rym  upo 
dob an y b yd ź  mufi p r z y b y t e k  w sp an iały .  
B o  chociaż  w  ż y c i u  za inną sp raw ę k r e w  
p rze la l i ,  I ła w a  p o  śm ierci dla w szy ftk m h  
Jednaka. Opinie p o d legają  zm ianie  i  g ¡D3j 
c h w a ła  i cnota  w iek iem  fą n ie p o ż y te .  Dla 
t e g o  w i e l c y  ludzie  w r o ż n y c h ,  pd leg tych  
od fiebie m ieyscem  i czasem  ż y i ą c y  n aro­
dach, iednak z a w s z e  do iedń ey  zdaią fi? na 
le ż e ć  familii; p o k o le n ie  drugiemu podaie 
do  n aśladow ania  p rzy k ła d y .  W ashington  
p r zy p o m n ia ł  św ia tu  o d w a g ę  X ią ź ę c ia  de Con 
de', u m ia rk o w a n ie  T u ren n iu fza ,  naybardziey 
z a ś  podobno ro zu m n ą  Catinata F i l o z o ­
f ią  . . .  •

Generał Foissac  L a to u r  w y d a ł  o b s z e r ­
ne pismo, u sp ra w ie d liw ia jąc  podanie t w i e r  
d z y  M anfhańikiey. N ie  miał p ie n ięd zy ,  d rze  
wa, pa lissady; fo r t i f ik a c y e  nie o p atrzo n e .  
G arn izo n  z  S z w a y e a r o w ,  P i e m o n t c z y k o w ,  
C isa lp in o w , i C u d z o z ie m c ó w  z ł o ż o n y ,  n i e ­
karny  i z d ra d l iw y ;  oftatrii w ie le  p i i ą c d o  
ftali b o i  o c z u  k td ry  w s z y f tk ic h  u c z y n i ł  nie 
zdàtnem i do l ł u ib y .  Z  44 O f f i c y e r o w  na 
oftatnią radę z w o / a n y c h ,  ą  t y l k o  poddać fię  
nie chcia/o. D a le v  w y l ic z a ,  lak w  u k r y t y c h  
w o z a c h  w y w i ó z ł  18 t y f ig c y  l iw r o v v  na 
Ż o łd  p o zo fta iÿçh ,  i k i lk u  W ło ik ic h  paitryo- 
t o w ;  ik a rż y  fię n akon iec  na n ie s p r a w ie d li­
w y  w y r o k  minillra  w o ie n n e g o  Bernadette  
k t d r y  g o  zd ra y c ą  o g ło f i ł  pod o b l ic z e m  ca* 
łe g o  n a r o d u .

David p ie r w s z y m  R P te y  m alarzem  oigło 
s z ó n y  z o t t a ł . W ie lu  S z u a n o w  p r z y la ło  
I łużb ę  w a r m ła c h  n afzych  . D o w o d z c o w , 
k t ó r z y  f ię  nie poddali, piln ie c h w y t a ią .  G e- 

'n e r a ł  en c h e f  Mafsena z  N ice m o r ze m  p ł y ­
nąc do G enui, l e d w ie  nie w padł w  ręce 

'k o rsa rzo m  nieprzyiab ie ilk im , W  m ia ś c ie  
Màrfeille od k u p c ó w  b o g a ts z y c h  p o ż y c z y ł  
600 ty f ig c y  l i w r o w .  M in iłłer  w o i e n n y  z a  
ś w ia d c z y ł  p ie rw sz e n t i  K o n su lo w i,  ż e  G e n e  
ra/ M o un ier  bronił  A n k o n y  w a le cz n ie ,  pod- 

i dał p r z e z  k ap itu lacyą  , g d y  iu ż  b ro n ić  nie 
m ó g ł;  ż y w n o ś c i  nie b yło  na dni 10; p ro c h u  
14  ty f ię c y  fu n t ó w ,  p r z e z  p o ło w ę  ze p s u te g o ,  
armaty i  m o ź d ź e r z e  do ftrzelania n ie zd atn e;

1 tak" dalece ' i ż  niep rży ia c ie lfk i  o f f ić y e r  we* 
i dług z w y c z a i u  p r z y s ła n y  do f o r t e c y  , dl*
| Z r e g e i f r o w a n i a  i p r z y i ę c i a  ammunicyii, b r o -  
j ni, & c  nic nie z a c h o w a liś c ie ,  «-¡sekt, p ro k z  
I c h w a ły ;  i  w y s z e d ł  nie podpisuiąc  regefiru.

! G e n e r a ł o w i  T r a v q ft  z a b a w n y  z d a r z y ł
¡ fię przypadek. Na c z e le  15  D ra g o n ii  sc i-  

g. / t y l e ż  u c iek a ją cyc h  r o k o s z a n o w  w  V e n -  
I  dei. G d y  iu ż  ińni fię ro zb ie g l i  po lasach, 

z o f b /  na p o lu  d o w o d z c a  jeden; te g o  u g a-  
1 niaiąc T r a v o ft  z  konia f z w a n k o w a ł .  Mufial 

w ię c  p ie szo  uganiać Szuana: podday fię, li^b 
z g in i e s z ,  z a w o ła  General: nie poddam fię, 
o d p o w ie  S z u a n ,  le c z  r ę k ę  p o d a m , a żeb yś  
łacn iey  fiadt na k o ń .  T o  r zek /szy ,  r z u c i ł  

i w  ftronę broń, i rę k ę  poda/ w o d z o w i .

z  Strasburga  t8  Lutego z  G azety  
Ham burgpiiey .

P o w iad an o  ż e  Generał S. C y r  miał 
w k r ó t c e  p o w r ó c ić  do armii W ł o i k i e y ;  iu ż  
to  nie naftąpi; iem u Moreau p o w i e r z y ł  k o m  
mendę l e w e g o  Ikrzydla  nad Renem, aż  do  
D ufseldorff  ro z c ią g n io n e g c .  S .  Suzanne kom  
mendantem zoftał  t w ie r d z y  M o g u n ck ’ey, i  
w fz ÿ f tk ic h  w o y l k  w  o k o l i c y  f to ią c y c h .  
M oreau zaś c ią g le  m ieszka w  B a z y le i ;  re -  
gim enta  p raw e fk rzy d ło  fo r m o w a ć  m aiące 
z g ro m a d za  do fiebie, i do Rhinfeld . .S ły­
chać i ź  w k r ó t c e  Ren p r z e y d z ie  na c z e l e  
50 t y f i f c y  żo łn ie rz a ;  inne zaś d i w i z y ę  t o ż  
samo c z y n ić  będą w  C o n ftaa cyi ,  B nsach, 
K eh l,  i Schaffhausen,
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ż  Moguncyi 14  L utego z  G azdy  
Frcinkfortjkiey ,

Od dni k ilku  zn aczna  d i w i z y a  w o y i k  
1' rancuzkicH w m i e ś c i e  n aszym  Ren
sz®dłfz 
La

- - - ^ p o z w a la ją c e  do  kraiu p o w r a c a ć  
c a w n e y  Szlachcie, p o n ie w a ż  zda/o i ię  ftad 
toiarg s u r o w i  rząd  w  nim u c z y n i ł  Bdńiia- 
ny,_ W y ig c i  fą z  pod p r z e p is ó w  o em ig ra n ­
tach Weterani 65 Jat m aiący  i m łód ź, która  
j e s z c z e  lat 20 nie p rze ży ła .  T y m  W s z y  
ftkim w o ln o  powra- ać do kraiu; w o v ik a  F r . n -  

u .  e goftąpiiy  c o k o lw ie k  do p o w i a t ó w  L igii

2 L T S-ohoan.ie7 -  NaPa d łlzy  niespodzianie 
i t a n o w . ik ,  n ie które  z c b W y ta ły  o k o ło  200
A u ft r y a k o w .  G enerał en c h e f  Mafsefta W k fo t  

tu ieft spodziewany^

, . n aszym  K e n  prze-
®dłfzyr  rozciągn ęła  fig do Liinburga nad 
bną; n o w e  polbrigady na ich m ieyfće p r z y  | 

b y w a ią ;  w k r ó t c e  s p o d z ie w a m y  lig 
kia  n o w e y  kampanii.

śs Genui 6 Lutego z  Gazty 
Courier dii B a s  R hiń

... RowiadaHo ż e  koM nnfsya ii nas rzą- 
° w u  zatrudniać fig nie będzie  pis*niem no 

w e y  kohltitilCyi dla fiarodu L ig i ir y i ik ie g o i  
p o k l  w o y lk a  n ie p r z y ja c ie l/ k ie  fto ią  pód mu- 

miafta fto ie cż l ie g o ,  A ia lo  fig iednak 
c z e y  , O ś w ia d c z y l i  korbmifsa-

rze# z e  m ę b e s p i e c Z e ń f t w o  O j c z y ź n i e  g r o ­
ż ą c e  nie U w a ln ia  d o b r y c h  o b y w a t e lo W  od 
pełnienia o b o w ią z k u  f w o i e g o  . / f i s z ą  w ię c  
u f ta w y  n o w e .  W e d łu g -n ie k tó r y c h  zdania# 
w ła d z a  w y k o n a w c z a  p o ru c zo n a  będzie ie- 
«nemu K o n s u lo w i  i 12  Sen atorom ; p ie r­
w s z e g o  urząd 5 letni; drugich co r o k  Część 
tr z e c ia  uftąpi; l e c z  o po dobn ych  p roiek  tach#

d zietn y  d o  ik u tk u ,  m ó w i ć  o b s z e r n ie j  b f-

1 f o  raź t r z e c i  o f ia ro w a ł  dirfiifsyą,v U e t  p o *  
d o b n o  n ie  p rzyim ie  D ire kto H a t,  p o h S e w al  
w  d z i i i e y s Z y c h  o k o l i c z n o ś c i a c h  ie f t  t d  
u r z ą d  b a rd z o  niem iły# n i e w i e l u  d o  n i e g d  
b ę d z ie  k an d yd a tó w . W  Z g r o m a d z e n iu  pra­
w o d a w c z y m  nad z w y c z a y  c z ę f t e  o d p r a w i i*  
ią  i ię  p o i ie d z e n ia  taieriine. Niedoftatek pie­
n ię d z y  bardzo w ie lk i  w  ikarbie pub liczn ym i 
N o w y  G enerał jn sp ek ćo r  a rm ii F r a r i c u z k i e j  
D u p o n t— C h a u m o n t  W c z o r a  p r z y b y ł .  W y ­
c h w a l a  n i e z m i e r n ie  i ło w y c h  A dm in ift fato-  
r o w  armii nad R e ń ik ie y  k tó r a  d z iś  ie f t  d o ­
b r z e  u m u n d u r o w a n a  i  d o b r z e  płatnie# c ź e g d  
n i g d y  ilie  byłci ż a  r z ą d o W  D lr e k to r lk ic ł ia  
Zidirio m a m y  ta k  d f t / e  d z i ś  i a k  b y ł o  Ba g ó  
fcZątkU G ru d n ia

::o

z  Miymu s ę  Stycznia st Gazety
Ham burg/kity.

x  H a g i 7  L utego z  G azety  
Courier du B a s R hin

Siiińilier W & itff if  B u w d W o W  / ’e y i i a J ó M  f a l

Z  P a ie fm ó  w iad o m o ść  ddbieramy,
W t a l e y  Siciiii  Ogrohnbe Uieuftaią p r z y g o ­
t o w a n i a  k u  o b l ę ż e n i u  fyaletty# g o o  O ffiey-  
e r o w  N e a p o l i ta ń fk ic h  d o b ro ia io ln ie  O fia r o ­
w a ł o  f ig  l ł u ż y ć  ź a  o c h o t n i k ó w ,  T y n i  s p o -  
sObeiii c h c ą  Zagładzić# ie ś l i  et) w  i c h  p ó ftg p  
k u  b y ł o  n a g a n n e g o ,  g d y  w  to k t i  ZefzłytH  
pod koittitiendą G enerała  M a c k  g t i i d W 1
Ghatngiouheiowi W alczyli 6

Si Frank/ortu  i g  L utego z  G azety  
Coufiejf dU Bas Rhhi.

-/tółbfigada 5 z w a y ta r f ic a  f i ie d a w ń d  dd 
M d g i i ń ć y i  p fz y b y ła ,  źamnsft 2 4 0 0  ludzi f il  uiS 
Bad ó o o ;  re fz ta  f ię  r o z b ie g ła  n ie  tnaiąc ż o l -  
dii,  ż y w n o śc i#  i  o d z ie n iu ;  p r z e c iw n i e  r e g i -  
ińenta  f i a t a w ik ie  We W f z y f t k o  fą  o p a t r z o ­
ne# k a r f io ś ć  ii Bieli p rz y k ła d n a .  Z a m ia n a  iefi  
CoW A u f t r j a c k l c h i  F fa t ic t iz k ic h  id z ie  do k o ń  
t o .  A f c y  X i ą ź e  Karol z a tr z y m a ł  n a y  w y żfZ |  
kom tiieńdg; d o  a rm ii  i e g o  g r ź y ł ą c ż y  fig W k r ó f  
c e  t a  t y f i ę c y  B a W a f c z y k u w ,  1 0  t y f i ę c y  
S z w a b ó w #  5 t y f i ę c y  S z W S y c a f o W #  t y l e J
W irte m b S fe z y k o W i &# ś b ld ż ie  W* B iitań  
ii ii#

c t >



ź  W esel 15  L u teg o  z  Gcmet-y 
C ouńer dri B a ł 1 R hm .

G /o w n a  k w a te ra  Generała Sehladen ieft'»\v< 
R e c h  dotąd, i n igdy  do miafta naszego prze- 
niefioną/ nie była, iak m yln ie  don oiiiy  pi- 
.ima za gran iczn e . Na W iośrię c z e k a m y  tfe 
X i ą i ę c i a  B run s w ieki e g o ;  k t ó r y  »'ma bglą-  
d»ć w o y ik a  Prufkie na linii ¿ernarśacyinay 
r o z / o z o n e ;  kampamentu iednak w ie lk ie g o  
nie  b ę d z ie .

zon
2 tyfiącanr’

• a? Be rne j  Lutego z  G azety  
Bamburg/hiey.

i łó m m iś y a  ' W y k o n a w c z a  c hce w o y i k o  
S z w a y ^ H k . e  p o l i ^ i ć  la k  n a y r y c h l e y  na 
d ob ry m f topnm G w a r d y a  z g r o m a d z e n i i  
I . a w o d a w e z ó g o  dotąd z ł o i o n a  \  6qo  y
O tticykrow> h rnytafposbherii  urządzon a be
dzie; p o m ie m e m  iednak Q n t i r  0 fficvern
Wie zoflaną. z  ffużbie; tu a lb o w ie m ^ c h c e  
rząd  mieć, jak miał dotąd, fz k o łę  w «leC z. 
nycb , Diii cy  ero w .  S z e f  brigady Zine- mW# 
w n o  od Generała M o litor  odebrał chwitebhfc 
ś w ia d e c t w o  na piśmie, ¡ako na c z e le  drimi«? 
p o łb n gad y  S z w a y c a r ik ie y  m ężn ie  ftawal w

r p S ź u t i k ’. ? ' ‘ eh’ n,i" ° wicie p»d N-f«k

■~"js~Stockkolmu  14 L utego z  G azety
H am hitg/ki.ey .

Jak ty lko rząd zabroni? pędzenia w ó ­
dek vv całym Króleft wie./cena zboża znadznie 
spadłą. We- wszyiiitich miaiftach i powiatach 
odprawuią iię elekeye, prawie wszyftkich 

-Reprezentantów obrano spokoynie, Garni-

" t l K A T E M  J E G O  jM P E R A T O R K iU E Y  " M O Ś C I  ż  L it e w t k W 0 G u b e r ,

Ófkiego R ządu w  dniu 2 5  Januar: idącego 1 8 0 0 .  Ru: p o d  Num -748 W vfzłvm
rozkazan o a że b y  ż y c z ą c y  doiłarczać  drćW dla Woyik W Miesicie Guberńik
w  W ilnie kdnj y fiu iących  dla czynienia iacgu i Zaw arcia  na to p o t r z e b n e ^ k o m
tra k tu  ftaw 11, fię przed l i t e w ik im  Guberńikim Rządem w  dniach 6 * 1  9 r
M arca  oraz trzec ićg o  dnia Miefiąca Aprila idącego i g o ó  fcoku* ’ ja k o w y
U k a z  ułkutećzniaiąc p r z e z  G a z e tę  Publiczną w  c a łe y  Gubernji po t r z v W
w  m tU c te  p rzez  udzielne drukow ane obw ieszczenia  p u b lik ó w k ó M a e if trS t  J  
i ła n o w ił ,  co i ufkutecżnia f i ę . 8 1  P °

• U A *  KtJP« eCk"  “  ' Ł- * m k  d0 że k a m ie n ic a  pod
N u m  8-2 na S aw icz  U lic y  fy tu o w a n a ,  od d a ty  i 2  Aprila  i g o o  Roku ieft
^  w ypuszczen ia  w  a re d o w n |  Tenutę w ię c e y  daiącemu pod K ó n d y n y a m !
k t ó r e  m ięd zy  ż y c z ą c y m i  oną za iąć  i K u p ieck ą  Jzbą ułożone bedą —  C h c a c v
w ię c  oną- zaaręd ow ać n a l e w n e  lata, obligowani fą udać fię do D y r e k to r ó w
Jzby K upieckie  y  Radnego Mi ko ła ia  Szpila, w  do mi e S w o i m  pod N um  2 1  i K

ro la  S z w ś r tz a  K u p c a  W ile c k i e g o  pod Kurii 7 5  m iefzkaiaeych  w  każd ym  c 7T  

lie .  m epóźn iey  iednak, iak przed dniem 2$  miefią: Marca idącego Roku --I

d n ia  Da SefSyj JZby K upieG kiey Wl!enikiey  18c g  Roku, miefiąca Februaryi 2 g l

N o w e  p r z y b y ły  doniiasta tu teyszeg o  S y lw e tk a rz  uwiadam ia prześwietna 
publiczność ze mieszka na Ulicy S. Janskiey w  domie W JP M o krżeck iey  n 1  
N u m  4 3 6 ,  baw i się robieniem * S y lw e t e k  w  ro zm a itym  gatunku, iakoźkolw rek 
s łu z y c  sobie k to  rozkaze, z  opraw ą lub bez o p ra w y  .

Ś ^ oku *& *>  *»nu*ri *  $ dnia. D e k r e t  M agiftratu W ileńikiego riaftaW «• 
S p r a w a  o E x t ra d y c y ą  sum m y % $ ó ó  z ło ty c h  Polikich u lo ko w an ey  w  K a ^  
łaryi G r o d z k ie j  W ileńikiey  p rzez  źeszłegb Antoniego Saw ickiego Strażn ika  
Starodubow fldego Roku 1775, JuHi 6.  dnia t l i  fijutek K re d y to ro w ,  ż  K a m ie  
n ic y  jh n a to w ic z o w ik ie y  w y p a d a ją c y c h ,  przepisa ły  ażeby  k a ż d y  m aiący  do w fp o  
m n io n e y  fum m y Preterisyą z PrawdżiW emi śwóiem i dowodam i od D a t t y  z a ­

p a d łe g o  tego  D e k re tu ,  Za niedziel osm przed ty m ż e  M agiiłratem  W ileńfkim 
i ta w ił  fię dla pozyikania o n ey. W  przeciągu bowiem ta k o w y ch  ośmiu N ie ­
d zie l ,  aby każd ego  w  pow fzech n o ści  ta Wiadomość doszła,  p rzez  G a z e te  ob 
w ie s z c z a  f i ę . ę

W t e r a z n i e y f z y m  miefiącu zaczyna fię kw artalna  prenum erata  K u ryefg  
l i t e w f k i e g o j  n a m ie y s c u  w z i ę t y  kosztuie na rok Z ł ł  6-5, z  p o cztą  $ e .


